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Najjaśniejszy PAN raczył udzielić roczne 
pensje em erytalne: Pani Annie de Pignan J a n ­
kow skiej wdowie po Podsekretarzu w kancel- 
larji .Rady Administracyjnej, 'oraz córce iej Ce- 
cylji, przez wzgląd na blisko 26 letnią ich mę­
ża i ojca służbę, zł. 800, z których zł. 31 z 
funduszów miejskich, zł. 338 z fundu: stowa­
rzyszenia emerytalnego, a zł. 431 w drodze ł a ­
ski z fundu: skarbu publ:, i oprócz tego ze 
względu na nabytą przez tegoż Jankowskiego 
w sku tek  prac archiwalnych, która śmierć iego 
spowodowała, dodatek w tytule szczególnych 
nagród 300. P. Ant: M acieietvskiem u  Se­
kretarzowi Referentowi w kancellarji R ady  Ad­
ministracyjnej za 25 letnią służbę, zł. 3500, 
z których zł. 2030 z fun: stówa:, a zł. 14?0 w
drodze łaski z fun: sk: pnbl:, oprócz tego przez 
wzgląd na gorliwość tego Urzędnika który przez 
lat 20 na iednej posadzie bez awansu pozosta­
wał, dodatek z tytułu szczególnych nagród zł. 
1 750. Pensja udzielona postanowieniem w dniu 
2 /14  Kwie: I.834, Pani A n t :B aranow skiej, wdo­
wie po Podsgdku Sądu pok: po w: Tarnogrodz- 
kiego, oraz 7gu dzieciom tychże, rozciąga się 
do f^go ich syna W ładysława w d., 30 Wrześ: 
1S25 narodzonego.—  N. PAN dekretem Swym 
z d. 7/1-9 Stycz: ń. b. zatwierdzić raczył tym­
czasowe postanowienie Rady Administracyjnej 
Z d .  J O/22 Grudnia 1835 r .,  dotyczące prze­
dłużenia do końca roku bieżącego poboru zni­
żonych w r. 1832 opłat celnych od bydła i  koni. 
—  Kommissja Rządowa Sprawiedliwości zatwier­
dziła protokuł odebranego w d. 6/48 Stycznia 
r .  b. przez Kom: Esaminacyjną W dztwa Ma- 
zowiec: od PP. Andrzeja P iotrow skiego , Józefa 
M irow skiego  , Tomasza P ry  lińskiego  Aplikan­
tów Sądowych, tudzież Fejisa fPąd.oło(oskiego, 
Sekretarza Sekcji Policji Śledczej w Biórze 
Policjj, examine, w skutek którego rzeczonym

kandydatom stopień zdolności do sprawowania 
urzędów Sądowych do kia: II.  należących, z przy- 
woitym dla kraiu użytkiem przyznany został, 
—  W czoraj odbył się uroczysty obrzęd poświę­
cenia Kościoła przy ulicy S. J a ń s k ie j , daw­
niej P o iezu ick ieg o , teraz przeznaczonego dla 
XX. P iia rów . Mszą W ielką  celebrował JW , 
JX. P a w ło w sk i Biskup Płocki, i poświęcał ten 
Przybytek przy towarzyszeniu K apitu ły ,  oraz 
licznego duchowieństwa. Stosowne, i wymowne 
Kazanie miał JX. K ła czyń sk i  Rektor z Rado­
mia. Cały ten kościół b y ł  napełniony osobami 
znakomitemi i Ludem. Liczne grono Artystów 
muzycznych wykonało muzykę kompozycji Jó­
zefa E lsnera . Dziś w tymże kościele odbędzie się 
Jubileusz czyli powtórzone pr im ic je , po up ły-  
nionych 50 latach Kapłaństwa JX. K am ieńskier  
go Exprowincjała zgromadzenia XX. P iiarów .

Lokaj Jó ze f, dla moralnie zaniedbanych dzie­
ci z łoży ł zł. 5, za odejście domu i niezamknię- 

..cia drzwi,, a iednak nienastąpiła kradzież. —v 
Na Targach Warszaw: płacono za korzrc Zyta 
zł. od 7 do 8 gr. 15. Ps-Jenicy od 11 do 14. 
Jęczmienia od 7 i pół do "9. Owsa od 5 do li 
gr .  7 i pół. Siana furę jednokonną od J1 do 
20, parokonną od 20 do 22. Słomy furę zwy­
czajną od 6 do I I ,

F rancja .-— Niepotwierdza się, że Królowa 
Francu: w tych dniach miała wyjechać do f i r w  
x e ll i  i o zaślubinach ifidnej ziej córek z bratem 
Małżonka D o n n y  M a rji. —  Coraz bardziej prze­
konywała się statyści, że wojna w Algierskicm, 
ża4nej Francji nieprzyniesie korzyści.-— Dnia 9 
b. m. Kardynał Arcy-Biskup z f i  o rd o , o trzy­
mał z rąk Króla Biret Kardynalski niedawno 
przysłany przez O jca Sgo  z Rzymu. Ten o- 
brzęd odbył się uroczyście w Kaplicy pałacu 
Królewskiego, wobec Królowej i Xiążąt rodz i­
ny monarchy.-— Ministerjum Fra.ncuzkie wiele-
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k roć  zarzucano,  że w swych  dziennikach każe u- 
mieszczać wiadomości z Hiszpanj i ,  iedynie  9przy-  
iaiące Jzabel is tom,  teraz okazało się,  że ra z  po 
r a z  ogłoszone są nowiny pomyślne dla Karl i s tów.

H iś z p a n ja .—  Uważaią,  że od niejakiego cza­
su P. M e n d iza b a l  skłania  się aby  interwencja  
na st ąp i ł a ,  a p rzyna jmniej  aby  wojsko F r a n c u ­
s k i e  zaię ło niektóre  tw ie r d ze ,  k tó rych  g a r n i ­
zony mog łyby  wyruszyć  w pole dla walczenia 
z Karl i s tami .  —  Żdaie  się,  źe Pose ł  F r ancuzki  
P .  R en ew a l zaczyna niesprzyiać Panu  M e n d i­
z a b a l .—  Por tugalczycy spr zyia iący rządowi  
Królowe j  I i iszpań:  źądaią aby wojsko Po r tuga l ­
ski e pos i łkowe,  zostało powiększone i w kro czy ­
ł o  w g łąb  Hiszpanj i  dla walczenia z Kar l i s tami ,  
—  Telegrafem doniesiono z N a rb o n yT_ że if,000 
Kar l i s lów,  zamiast  uderzyć  na miasto P u in a r-  
dg , udali  się ku  R ip o l  — Je ne ra ł  M in a  zno­
wu  znajduie się w B arce lon ie , gdzie t rudno 
wrócić  p o r z ą d e k . —  W  K a ta lo n ji  Karl iści  usi- 
ł u i ą  przeciąć wszelkie  związki  Jzabel istom. —  
lVa wyborach ter aźniejszych niezostal i  M a r ti­
n ez  d e  la  R o za  i T oreno  obrani  Członkami  
i zby  P roku radoró  w , - - Najnowsze listy odebrane  
w Londynie  z Hiszpanj i  półn:  donoszą,  że J en e ra ł  
JEsparlero  z 23 batal jonami d.  3 b. m. wkr o ­
c z y ł  do B ilb a o ,  gdzie ma p r z yb yć  J ene ra ł  E - 
■#'ans  z naiemnikami Angielskiemi .  Codziennie 
spodzi ewaną  iest stanowcza bi twa.

A n g l ja .—  Gospodarze  wiejscy p r z e w id u j ą ,  
J e  teraźniejsza zima nie posłuży urodzaiom zbó­
j a  w Angl j i ,  i iuż zaczynaią spekulanci  p rzemy- 
śl iwać o zapasach.  Hande l  we łną  idzie pomy— 

^ś l n i e ,  (toż samo w H am bu rgu  i  innych  mia ­
stach Niemieckich. )  —  Okortel o t r zyma ł  prawo 
Obywate l s twa  miasta Londynu ,  p rzezco  w ka ż ­
dej  gminie może mieć mowy;  wprowadzono go 
c raz  do cechu P a n lo j la r z ó w ,  i- policzono w rzęcł 
maj s t rów.  P .  K obbet także h y ł  niegdyś  cz łon­
k i em tego cechu.  —  Odebrano w Londynie  wia­
domość z Ameryki  półno: ,  że Jndjanre S ein i- 
n a lscy  zaięli miasteczko Talahas.sc, i  wymor­
dowali  wszyski ch  mieszkańców 1 k tó rych  by ło

2000.  Mówią,  źe do tych Judj an  dołączyl i  się 
Murzyn i  o t r zymawszy  bron  z iakiegoś nieznane­
go okrę tu.  Nas tąpi ła  b i twa % h i a ł emi , .  w które j  
Jndjanie utraci l i  60 łudzi  i dowódcę,  pos i ada­
jącego; ich zupe łne  zaufanie.

N iem cy.-^- N.  Cesarzowa Matka Cesarza A u ­
str ia c k ie g o ,  racz.yła przyi . jć ła skawie  ob razo-  
le j ny ,  wys tawiający N.  Cesarza M IK O ŁA JA  u 
grobu N. Cesarza F ra n c iszk a  I ,  wraz z one- 
goż l i tografowanem odbiciem roboty Eugenju-  

-sza H u m m el i wznak zadowolenia  sw'oiego u* 
darowała  tegoż a r t ys tę  spinką  brylantów ą. —  W  
okolicach , Jnsbruku  dw ie dziewcząt  d. 3 z. m. 
wieczę rem chcia ły odrzucać śnieg od d o m k u ,  
gdy nagle spadła  z gór  ogromna b r y ł a  śniegu,  
iedna z t ych dziewcząt  przez to  ut raci ła życie.  
Wi e l e  podobnych p rzypadków tej  z i r i j  w y d a ­
r z y ł o  się w T y ro lu . —  Sejm W ę g ie rsk i  odbył  

. 130te  posiedzenie d. 5 b. m.
R o zm a ito śc i. ( Z  D z ie ń : W ied eń sk ieg o .J  

S łu ż ą c a  d a w n e j d a ty .
(Pr zed  drzwiami w domu na 2ró  p ię t rze  stoi 

Dz iewczyna  skromna,  ma na sobie kar t onową  
spódni czkę  i t ak i /  kaf t an ik ,  biały p łuci enny  far­
tuszek i i upkę  dami sową,  t r zyma  w r ęku  pa­
p i e ry  i poprawia  sobie włosy na g ło w ie ,  b a r ­
dzo nie śmiało pociąga za dzwonek) .  G ło s  w e­
w n ą tr z . Kto tam? D zie w c zy n a .  Upraszam ba r ­
dzo p i ę k n i e ,  czy tu mieszka Wie lmożna  Pani 
Ż . . . .  G ło s. Tu ,  s ea tara? D zie w c zy n a .  . W i e l ­
można Pani podobno pot rzehuiesz służącej? G lo s - 
A tak , proszę zaczekać.  ( Dziewczyną temcza- 
setn poprawia sobie włosy ,  wyciera dobrze no­
gi o ś ł o m i a n k ę ,  nakoniec drzwi  się o tw ier a i ą ,  
wchodzi  boiaźl iwie a s t anąwszy w kuchni ,  mówi : 
„ N ie c h  będzie  pochwalony Jezus C hry s t u s "  (i 
Gzeka cierpl iwie aż ią mała dz iewczynka  za­
woła do Pani. )  D ziew czyn a . Bardzo p r z e p r a ­
szam, ale Pani potrzebujesz pono służącej? P a n i.  
T a k  iest rnoie dziecię,  mora dawna służąca po­
szła za mąż.  K tóż cię tu  p r zys ł a ł ?  D zie w c zy n a . 
Moia Ma tu leńka ,  k tór a co drugi  dzień p rzyno ­
si  Pani  śmietankę.  P a n i.  A tak,  przypominam *



s o b i e , ż e  mi obiecała postarać się,  skądże  teraz 
yna.; Prosto z domu,  mój Ta* 

tuło uma r ł  iam była-  p rzy  him aż do śmierci .  
P a n i.  Wie l e  t e r az  masz lal? D ziew :. 26 czy­
li  27,  ule wiem z pewnością j  ale ieżeli W ie l mo ­
żna Pani k a ż e ,  ia przyniosę m e t ry k ę  P a n i. 
Cóż ty umiesz moię dziec ię? D ziew :. Wie l e  
nie umiem,  p rawdę  powiedziawszy,  ale ia będę 
pi lną i uważną,  ażebym się wszystkiego nauczy­
ł a  co ty lko  Wielmożnej  Pani będzie  pot r zebnem 
i użytecznemu P a n i.  Cóż przecież musisz u- 
■mieć? D tłeW :. Ttfo iużcić,  r o s ó ł ,  s ztukę  mięsa,  
i ar zynę potrafię ugotować i pieczeń upioc,  u nas 
więcej nigdy nie b y w a ło ,  a k iedyśmy chcieli  
iaki  T a k o t t t  zjeść,  tośmy go u Pani Eawn iko -  
wej zrobi l i ,  ona nam pokazywała;  prócz tego u- 
miem pończochy robić,  szyć,  łatać,  cerować,  u- 

•'riiiem t rochę czy lać i p i s ać , ale moią pisaninę 
wprawdz ie  nie każdy p r zec zy ł a ,  i ednak ieżeli  
tern mogę się p r zys łu żyć  Wie lmożne j  P a n i , b ę ­
dzie to dla mnie bardzo mi ło,  do roboty żadnej 
.się nie lenię ,  jestem mocna i zwjnna.  P an i. T ak  
b yć  powinno moie dziecie,  bo drzewo i Wodę 
nosić aż na 2gie pięt ro do tego potrzeba si ł .  
D ziew :. Ej  to dla mnie bagate lka.  P an i.  Co 2 
tygodni e muszą u mnie być podłogi  wyszoro­
wane  i codziennie mężowi suknie i buty wy­
czyszczone.  D ziew ;. ~Ej mój mi ły Boże,  to dla 
mnie wszystko tylko igraszka ,  na wsi kar t o ­
fle kopać  to daleko iest cięższa robota.  P a - 
rii. Co tydzień cię u mnie pier ze  w domu.  
D ziew :. A oczy wiście, k tóżby^dał  psuć biel iznę 
praczkom-. P a n i.  Będziesz u mnie miała do­
b rze ,  na iedzeniu nie b rakni e ,  a co z objadu zo­
stanie,  możesz sobie n i  kolacją schować,  chleb 
le ży  zawsze o twar ły.  D ziew :. Całui ę  nóżki  
Pani  Dobr :  to dla mnie dosyć.  P atii.  Będziesz 
b r a ł a  u mnie rocznie 60 zło tych,  a oprócz te­
go dostaniesz na Wielkanoc,  Boże narodzenie 
i na twoie imieniny dwuzłotówkę,  ale to nota­
bene  ieżeli  się będziesz dobrze  sprawować.  
D ziew :. O mój Boże! to dla mnie za wiele (da­
je p a p i e r y )  ieżeli \X'ieljnOŻna Pani ęhcgsz wi­

dzieć mole zaświadczenia od Xdza Proboszcza i 
Pana Ekonoma,  oto proszę,  P a n i.  J akże  się na­
zywasz?  D ziew :. Doro t a  (Pani  się uśmiechnę­
ł a )  Pani się śinieie, może się moie imie nie po­
dobało .  P a n i.  O nie ! ...oto. masz zadatku 2 z ip .  
i p rzychodź do mnie nie długo.  D ziew :. E j  
ia wolę zaraz zostać,  to nic mi nieszkodzi  że 
ieszeze  3 niedziele do kwar ta łu .  P an i.  To do­
b rze ,  idźże do kuchni  tam ci moia mamka po­
każe  wszystko.  D ziew :. Ca łui ę rączki  Pani;  (z 
nieśmiałością) ale ia mam ieszcze iedną p rośbę  
do Pani; oto żeby mi Pani co niedzielę pozwo­
l i ła pójść na Mszą Świętą .  P a n i.  Jak  najcj ię—- 
tniej moie dzfecie,  s ł użba  Boża zawsze iest 
p rzed  s ł użbą pańską .

S łu ż ą c a  teraźniejsza'.
(Młoda b londynka w iedwabnej  sukni ,  w k a ­

peluszu z piórami ,  turecka chustka na ręce p r ze ­
wieszona,  buciki  sznurowane mery nosowe i glan-  
Sowane rękawiczki ,  przebiega szy bko ąchody na 
drugi em pięt rze,  p rzybywszy  koł acze  z niecier­
pl iwością,  a że iej zaraz nieotwieraią,  mówi , ,a 
cóż to czy ci ludzie się pospal i  czy co?“ ) S łu ­
żący. A  co Panna chcesz? P a n n a .  Czy tu mie­
szka Pan Z...  S łu żą c y .  Tak ,  ale go nie ma w do ­
m u ,  P a nna . Ja też nie do niego ale do Pani  
mam interes.  S łu żą c y .  Kogoż mam zameldo­
wać? P a n n a .  Powiedz t y lko  mój przyjacielu 
że Pani S trgczy ło  mnie tu p r zysy ł a .  (Gdy  s ł u ­
żący poszedł  meldować,  Panna temczasem w 
przedpokoju ogląda się,  idzie do zwie rc i ad ła ,  
przeg ląda  się w niem, a źę tu w pr zedpokoiu 
t rochę s łychać fajkę,  ona zatyka sr bie nos hafto­
waną chusteczką,  nareszcie s ł użący wraca i 
wprowadza  ią do Pani,  P a n n a .  Pani podobno 
pot r zebnie  garderobiany czyli  młodszej ,  iak mi 
Pani  S trgczy ło  powiadała .  P a n i.  Tak  moia ko ­
chana,  ale dobrej  i uczciwej .  P anna . To Pa pi 
możesz być spokojną,  bo ia umiem wszystko,  
wszyściuteńko co t ylko Pani będi i esz  poirze-  
bować; szyię bardz'o misternie,  z biel izną do 
stroiów umiem się należycie obchodzić;  umiem 
suknie r o b i ć . i wszystko to co A iarszande-
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m od  fobi ,  a hhwet  fryzować,  się nauczy łam.  
P a n i.  To dobrze.  P a n n a .  A potem iestcm do­
b r ą  do sekre tu  i wierną iak złotó,  mogę śmia- 
ło-powiedzieć  że by ł am wszystkich moich Pań 
bardz ie j  przy iac iołką  niż służąca.  Pozwól  Pa ­
n i ,  opówi.-m l e j  t ylko iedno zdarzenie ,  a to ią 
p rzekona  o moiej cnocie. K iedym by ł a  ieszoze 
u Pani  F ilig ra n ,  by ł a  to piękna i młoda p a n i , 
t a k  zupełni e iak Pani  Dobr : ,  iej mąż zaś b y ł  
s t a ry  cz łowiek i nieznośny,  k tó ry  ią nawet  ni­
gdy do t e a t ru  nie wziął ;  t er az  Pani Dobr :  t y l ­
ko uważaj ,  Syn moiego Pana z pierwszego m a ł ­
żeństwa p roponowa ł  raz moiej Pani ażeby póie- 
chała  na operę,  a nasz Jegomość b y ł  wtenczas na 
w s i ,  a Pani poiecha ła  , ia zostałam we domu , 
o 7ej wieczór  Jegomość niespodziewanie wróci ł ,  
ogromnie się r ozgni ewa ł  iak Pani w domu nie 
zas t ał  i mówi ł  m i ,  że mu się zd aw a ło ,  iż ią 
w idz i a ł  iadącą w różowej  s u k n i . i w s ł omianym 
kapeluszu ,  ia oczywiście z ap rzeczy ł am temu i 
powiedzi a ł am,  że inoia Pań i i e s t  u swoiej p r z y ­
jac iółk i  i ubr aną  iest  w czarnej  sukni  i takim-  
że kapeluszu;  da się to widzieć iak wróci  do 
domu; cóż ia t edy robie ,  b io ł ę  czhrną sukni ę i 
k ape lu s z  i czekam na Panią na dole w sieni , 
k iedy  p r zyby ł a , ,  p rzeb ra ł a  się w sieni,  bo iuż 
dobrze  by ło  ciemno i p r z yb yw a  czarno ub ra -  
&3 do domu.  Pan Ma łżonek  bardzo  się z adz i ­
w i ł ,  rzuca,  się iej na szyię i prosi  ią o p r z e ­
baczeni e,  że ią śmiał  posądzić.  Nazniut rz  no­
żowa suknia b y ł a  moią.  P an i. J akże  się na ­
zywasz? P a n n a .  Emi l ja.  P a n i. Maszże zaświad­
czenia? P anna . O mam z piędziesiąt .  P ani. Dla  
czegożeś ostatnią s ł użbę  opuści ła.  P a n n a .  J e ­
dynie  dla czytania książek;  Pani mi kazał a 
coś r obi ć a ia właśnie  by ł am na dokończeniu 
romansu W a l t e r  Skota ,  W iezien ie  w E dym bur- 
gii, Pani mnie nad czytaniem p rzyd yba ł a ,  p o ­
k łóc i ł y śmy  się i mus i a ł am ią opuścić.  P a n i. 
W ie l e ż  żądasz,  zasług? P anna . 50 zło:  k w a r ­
ta lnie .  P a n i. To t r ochę  za wiele,  ale ieżeli bę ­
dę z ciebie kontenta  mniejsza o to: k iedy ż p r zy j ­
dziesz do tunie? P a n n a .  Chociaż to iuż teraz

c z a s ,  a l e  P a n i  m u s i s z  p o z w o l i ć  a ż  za  1 4  d n i ,  m u  
s z ę  b o w i e m  k o n i e c z n i e  o d w i e d z i ć  mpćą  p r z y t a -  
c i o ł k ę  na  ws i .  A l e  i e s z c z c  i e d n a  p r o ź b a  ; m o i  
p r z y j a c i e l e  p r z e c i e ż  b ę d ą  m o g l i  m i ę  c z a s e m  o d ­
w i e d z a ć ,  a w n i e d z i e l e  P a n i  mi  p o z w o l i  z  n i m  
p ó j ś ć  n a  m a s k a r a d ę .

P R Z Y I E C H A L l  do W A R S Z A W Y .
S z y d ł o w s k i  E d w :  Hr a :  z P e t r y k o z ,  Mi e rz e i e w sk l  

K a l i x t  Dzie:  z K a r l s b a d u ,  F n l t z  C z ł o n e k  R a d y  
S t a n u  z W r o c ł a w i a ,  K a w i e c k i  .Jan Dz i e :  z Z a k u w a .

D O N I E S I E N I A .
P o n i e w a ż  O s t r z e ż e n i e  w Nu me r ze  Ą9 z dni a  20 

L u t e g o  r .  b .  i n a s t ę p n y c h  p rz e z e l nn i e  u c z y n i o n e  
ż a d n e g o  d o t ą d  uie o d n i o s ł o  ’s k u t k u ,  g dy ż  ż a d e n  z 
t yc h  P P .  D e b e n t ó w  k t ó r y m  W .  . Jul ja B i e r n a c k a  
z s u m m y  180,000 z ł p :  n ie l e t n i ch  B i e r n a c k i c h  w ł a ­
snoś c i ą  b ę d ą c e j  r o z m a i t e  k wo t y1 na  W e x l e  n i e p r a ­
wn ie  r o z p o ż y c z y ł a ,  i k t ó r y c h  specyf ikac ją  na p o ­
s i e dzen i u  R a d y  . Fami l i j ne j  z d n i a  7jfl9 G r u d n i a  r.  
z.  p o  lała;  d o t ą d  n i e z ł o ż y ł  D e k la r ac j i ,  i lość  p o ż y ­
c z one j  s u m m y ,  d a t ę  wex l u ,  z a l e g ł o ś ć  p r ocen l oJ yą ,  
t e r m i n  w y p ł a t y ;  o r az  s t a u  d e b e n t a  i mie j sce  z a ­
m i e s z k a n i a  w y i aś n i a i ąc e j ,  r ó w n i e ż  ż a d e n  z ty ch ż e  
P P .  D e b e n t ó w  ci® z ł o ż y ł  d o w o d u  na t o  czy l i  i 
i a k ą  k w o t ę  n a  r z e c z  n i e l e tn i ch  Bi e r na c k i ch  z ł o ż y ł  
w B a n k u ,  p r z e t o  o d w o ł u i ą e  s ię do r z e c z o n e g o  o -  
s t r z e ż e r t i a ,  m a m  h o n o r  Je szcz e  r a z  w e z w a ć  t a k  
J c h  l a k o  t ęż  K o l o n i s t ó w ,  P r o p i n a t o r ó w ,  D z i e r ż a w ­
ców,  s ł o w e m  tych W s z y s t k i c h  k t ó r z y  i a k i e  b a ć  o- 
p ł a t y  z D ó b r  C z y s t e  i W_ola, d o t ą d  na  r ęc e  r z e ­
c z o n e j  W .  J u l j i  B i e r n ac k i e j  w n o s i l i ,  a b y  o d t ą d  
J e j  nic n i ep ł ac i l i ,  lecz p r z y p a d a j ą c e  t e r a z  i na  
p r z y s z ł o ś ć  na l eż y to śc i  d o - B a u k u  Po l sk i e g o  na r z e c z  
n i e l e t n i ch  B i e r n a c k i ch  s k ł a d a l i ,  do p ó t y ,  do p ó k i  
n o wa  O p i e k a  u r z ą d z o n ą  ę i e  zos t an i e ;  a to  p o d  r y ­
g o r e m  p o w t ó r n e j  z a p ł a t y ;  g d y ż  W .  B i e r n a c k a  O-  
p i e k i  z r z e k ł a  się,  a ż a d n e g o  i n n e g o / t y t u ł u  do 
s u m m y  180 ,000  p r o c e n t ó w  i d o c h o d ó w  nie  ma  —  
D z i a ł o  się we W s i  Rusc.i t  d.  15 M a r c a  l 8 3 6  r o k u .  
J g n a c y  B o h s t a  R a d c a  Starcu i ako  O p i e k u n  p r z y ­
d a n y  n i e le tnich B i e r nack i ch .

W Y K A  p ł a s k a  w ł o ś k o  - h i sz p a ń s k a  dla  Owiec 
M e r y n o s ó w  n a j z d r o w s z a  i n a j pos i l n i e j sz a ,  K O N I ­
C Z Y N A  b i a ł a  i c z e r w o n a  świeża ,  p r aw;dz iwa  h o ­
l e n d e r s k a ,  w na j l e p s zy m g a t u n k u ,  p o  cenie  m i e r ­
n e j ,  w h and l u  p o d  N r  2,  p r z y  u l i cy  Sgo J a n a p o d  
z n a k i e m  W i e l o r y b a ,  są do na b y c i a .

Na K r a k o w :  P r z e d m i e :  N r  410,  i e s t  dó s p r z e d a n i a  
za  z n i ż o n ą  cenę  u R z ą d c y  P a ł a c u  M A S f i O  L i t e w s k i e .



S e k w e s t r a t o r  Obwodu. W a r s z a w s k i e g o .  P o da l e  
do p u b l i c z n e j  w i ad o m oś c i ,  iż  za i ę t e  R u c h o m o ś c i  
we  W s i  P u  I l iowie p o d  N r  16,  zą  n a l e ż n o ś ć '  S k a r ­
b o w ą ,  i a li o lo:  S za f a ,  S t o ł y ,  S t o l i k i ,  L u s t r o ,  K a ­
t a r y n k a ,  k i l k a  b e c z e k  P i wa  d u b e l t o w e g o ,  i t .  p.  
b ę d ą  w l iniu 16 / 28  M a r c a  r. b.  o go d z i n i e  10 r  r a ­
n a  przez* p u b l i c z n y  L i c y t a c j ą  sp i en i ę żone .

J. Ł u s zc z  w sk i .
W  s k u t k u  u p o w a ż n i e n i a  P ra ęs i d j i  T r y b u n a ł u  

C y wi l :  w .  M. i na  żądan i e  t ak  pe ł nb l e t r . i c h  i ako  
t e ż  i o p i e k i  nieletnich,  S u k c e s s o r ó w  J a n a  J a m i o ł ­
k o w s k i e g o ,  w d n i u  11 / 23  ' Ma rc a  r .  b .  i w dn i ach  
n a s t ę p n y c h  zaws ze  od god z i ny  3 z p o ł u d n i a  w d o ­
m u  p o d  Nr  280,  n a r o żn i e  p r z y  u l i cach  D ł u g i e j  i 
. Fr e t a  p o ł o ż o n y m ,  s p r z e d a n e  z o s t a n ą  p r z e z  p u b l i ­
c z n ą  L i c y t a c j ą  Wszelkie  R u c h o m o ś c i  do p o z o s t a ­
ł o śc i  r z e c z o n e g o  .Jana J a m i o ł k o w s k i e g o  n a l e ż ą c e ,  
a mi an owi c i e :  S r e b r o ,  Z e g a r k i ,  B u r s z t y n y ,  F a j k a  
p i a n k o w a ,  Bie l i zna ,  G a r d e r o b a ,  Pości e l ,  F u t r o  s z o ­
p y  z w a n e ,  i t .  p .  r oz ma i te  R u c h o m o ś c i ,  a to  za  
g o t o w e  n a t y c h m i a s t  p ł ac i ć  s ię tnaiące'  p i en i ądze .

A n t o n i  S i k o r s k i  Ptciunt .
W  dn iu  9 / 2 1  M a r ca  r.  b .  i  r a n a  o g o d z i n i e  9tei  

w  W a r s z a w i e  p r z y  ul i cy K r a k o w s k i e  Prz-  dmieśc ie  
N r  4°5> sprzedane"  b ę d ą  p r ze z  P u b l i c z n ą  L ic y t a c j ą  
p r a w n i e  z a i ę t e  r u c h o m o ś c i ,  i a l ioto:  k a n a p a ,  k r z e ­
s ł a ,  b i ó r k o  , s z a f y ,  s t o ł y ,  L u s t r o  i o b r a z y  o l e j no  
m a l ow a n e !  z a ś  t e g o ż  dnia  z r a n a  o godz :  l i t e j  p r z y  
u l i c y  Alea w d o m u  N r b  1713,  s p r z e d a n e  b ę d ą  z i*  
i e t e " r u c ho m oś c i  t o  i es t :  k a n a p y ,  k r z e s ł a ,  s t o ł y ,  s z a ­
f y,  k o m o d y ,  l u s t r a ,  f o r t e p j a n  i t e in p o d o b n e ,  a to  
p o d  n i e o d s t e p n e m  u i sz cz e n i em się,  . ^

K a r o l  1 'o lk i .ersk i  K o m o r n i k  T ,  C.  W  M.
W  P os e s s j i  Nr  787 p r z y  u l i cy  E l e k t o r a l n e j .  1 Zn-  

t y l l t i ,  l est  ki l kadzi es ią t ,  f ur  p i ę k n e g o  g r u n t o w e g o  
P I A S K U  do w z i ę c i a ' b e z p ł a t n i e .

Do  H a n d l u  p o dp i sa ne g o  n a d s ze d ł  t r a n s p o r t  VI I- 
NA S Z A M P A Ń S K I E G O  w p ó ł  b u t e l k i ,  za k t ó r e g o  
d o b r o ć  zę r ecza!  p r ze d a i e  s ię po  cenie u m i a r k o w a ­
nej! M .  M a d e j k a '  m i e s z ka  p o d  Nr  1305 p r z y  u l i ­
cy  N o wy  Ś wi a t ,

W  d a w n o  z n a n y m  S k ł a d z i e  p r z y  u l icy  N o w y  
ś w i a t  N r  1300,  s p r z e d a /  się MĄ KA  P S Z E N N A  tła 
r ó ż n e  c e n y ;  z a  d o b r o ć  j e j ,  t a k  p r z y  n a d c h o d z ą ­
c y c h  S w i f t a c h ,  l ak  i w k a ż d y m  cZas i e  Z a r ę c z a .  A .  J.

fóSF" J e d e n  P O K Ó J  od  frevhtu dla k a w a l e r a ,  ies t  
do  n a i f  cia od Wi el k ' i r j  nocy  p r z y  r o g u  TilU y S e n a ­
t o r s k i e j  i Mi odowe j  Nr  d ow i ed z i eć  się mo ż n a
w K a n t o r z e  W e x l U  na dole.

Niżej  p o d p i s a n y  f a b r y k a n t  S u k n a  ma h o n o r  za-  
wi . idninić S z a n o w n ą  P u b l i c z n o ść ,  iż do S k l e p u  i ego 
na  s l l ey  D ł u g i e j  na p r z e c i w k o  d awnego  A r s e n a ł u

w d o m u  W ,  K e l i ę h e n a ,  n a d s z e d ł  Ś w i e ż y  T ransport  
s u k n a  , w r ó ż n y c h  g a t u n k a c h  i b a r d z o  g u s t o w n y c h  
k o l o r a c h  z f a b r y k i  w ł a s n e j  i a k o  i z i n n y c h  n a j l e p ­
s z yc h  f a b r y k  l c r a i ow y c h ;  p r z e to  po l ecam się s z a ­
n o w n e j  P u b l i c z n o ś c i ,  p r z y r z e k a j ą c  r y c h ł ą  u s ł u g ę  
i i-afc u aj u m i a r  k o w a n s ż ^  cenę*  o r a z  za ręcża i ąc  zA 
d o b r o ć  i p r a w d z i w e  Ko l or y  S uk na *  S a i l i: A i'ugc i ' i  

n a d c h o d z ą c e  Ś wi ę t a  z a o p a t r i y ł a t i l  
s w ćj  M a g a z y n  S t r o i o w  "Damskich p o d ł u g  
n a j ś w i e ż s z y c h  Żi i rnalb,  t a k  vv K a p e l u s z e  

i a k o  i xCzepeczki ,  P e l e r y n k i ,  Sl t i izetki^ u m i a r ­
k o w a n ą  cenę;  o r az  p r z y j m u i ę  wsZulkie  o b s t a l u n k i  
i S Z Y C I E  B I E L I Z N Y , p r z e t o  p r z y p o m i n a m  s ie  Sza* 
n o w n y m  Darriortt, p r z y  ul icy S to  K r z y z k i e j " p o d  N t  
1327 L i t :  C.  w d o m u  JHrabiny Jez i ersk i e)*

T. W r o ń s k a . - 
K A B R Y O L E T  w b a r d z o  d o b r y m  p o r ż ą d k t t ,  Z 

w s z c l k i n u i  do l e g o  r e k w i z y t a m i ,  o r a z  2 raa k o ł a m i  
n a d k o i n p l e t n e m i , i es t  do s p r z e d a n i a  w p a ł a c u  Z a ­
m o j s k i c h .  W i a d o m o ś ć  u R z ą d c y  t e g o ż  p a ł a c u .

M a ł a  p a r t j a  K O N I C Z Y N Y  c z e r w o n o  k w i t n ą c e j  
z b i o r u  p r Zc ś z ł o r o c ż n e g o ,  z ł o ż o n o  i e s t  w K o m i h i i  
w S k le p i e  U b o g i c h  w d o i n u  T o w a r z y s t w a  D o b r o ­
c z y nn o ś c i ,  S prz ed a wa ć  się b ę d z i e  p o  cenie  s ł a j e j ,  

Ąo ieś t  g a r n i e c . p o  Zł: 6 g t :  20.  , a
A U S T E R J A  Z a i e z d n a  i K o n s en so Wa n a ,  l eząca  

p r z y  t r a k c i e  7. W a r s z a w y  do W r o c ł a w i a  w i o d ą c y m ,  
W s i  R u s c u  p ó d  Mi a s t em N a d a r z y n e m  leżące j  s t o ­
j ą c a ,  i es t  do  wynni ęc i a  od S.  J a n a  r.  ł). 1836.   ̂ O-  
s ob y  Życzące  t a k o wą  Wynaiąć  .Zechcą z g ł o s i ć  Się 
dp  wł aś c i c i e l a  m i es z ka i ąc e g o  W t e j że  Wsi.

D n i a  w c z o r a j s z e g o  idąc  K r a k o ws k i e i h  PrŁędmtC-  
ścietn od  Sgo  K r z y ż a  k u  S a s k i e mu  PlaćU,  Z g u b i o ­
n y  z o s t a ł  W U p . E C Z . E K  D a m s k i  k r z y ż o w ą  r o b o t ą  
W k r a t y ,  w k t ó r y m  się z n a j d o w a ł o :  C h u s t k a  p ł ó ­
c i e n n a  ze z n a k i e m  W .  D. i K l u c z y k i  z k ó ł k i e m  l 
a g r a f k ą  z n e j t i l b e r .  Ł a s k a w y  z n a l az c a  raczy^ go  
O d d a ć  do  M a r g r a b i e g o  P a ł a c u  D y r ek c j i  . D r ó g  i 
M o s t ó w  p r z y  u l i cy  N o w y  Ś w i a t  p o d  Nr  1269,  za  
Co p r ó c z  w d z i ę c z n o ś c i ,  i eżel i  Żądać  b ęd z i e  o t r z y ­
m a  . nag r odę . '  ^

P Ł A C  n a r o ż n y  z Og ro d e m p r z y  u l i cy  Dzi e l ne )  
o b o k  n ow e g o  J n k w i z y c y j n e g ó  D o m u  Nr  2363,  Z 
p l an o m i p o ż y c z k ą  z ł p :  3Q,000 nS b u d o w ę  d o m u,  
o r a z  D W O R E K  z O l l i c y n k ą  m u r o w a n ą ,  O g r o d e m  
l  S a d z a w k ą  t a k ż e  z p l an em i p o ż y c z k ą  zł :  10 000,  
p r z y  u l i cy  Nowol ip i e  Nr  2438,  są do  s p r z e d a n i a ,  
J n f o r m a c j ą  pówz i ąs ć  m o ż n a  w dawne;.  Oif icynie 
Mafy-wifskiej  Nr  Ą b l  L i t :  A.  na 3m p i ę t r z e  N r 24 -  

J e s t  do s p r z e d a n i a  D O R O Ż K  A czy l i  K I S Z K A  ta 
b a r d z o  po t n i e r hą  cenę z p o w o d u  w y i a z d u .  W i a d o ­
m o ść  p r z y  ul i cy P o dw a l e  Nr  500, W t l o mu  Kr eko*



w s k ie g o .  O  cen ie  tp o źn a  się d o w ie d z ie ć  w k a i d y p  
iczasie pod Nrem 11 w Stancj i .

Ni&ej podpis any  uin z a s zc z y t  donieść Prześwie tnej  
Pu bl i c z n o ś c i ,  i e  p rz e n i ós ł  sw.oie mi eszkani e  ż u ł y ­
b y  Boni fraterskiej ,  na Muranów do ś o c o u J W .  Ł o -  
ry to ws k i e j  denera łowej  pod  Kr 2191.  T a k  iąk  
. dawniej ,  tak i dopiero farbuie jyszys tko  sukienne ,  
.materj3 i oe ,  p ł óc i enne ,  etc.  sukni e ,  szale ,  chustki ,  
surd-ąty,  fraki ,  p ł as z c ze ,  zaręcza za naj l epsze  far­
b y  i  g ians f  i e  nic. od no we g o  różnic  się ivi,e b ę ­
dzie;  oraz ko loru  wł aś c iw e g o  nie stracą.  P lamy  
*aś  z wszelkich wyżej  wyrażonych  materjąłów naj ­
lepiej  wyjmuie ,  bez  zmiany właśc i tyego ko l or u ,  i 
gdz i e  potrzeba z  lustrem regularnym,  f o  w s z y ­
s t k o  uskutecznia  za  cenę  najumiarkowańszą  i w 

- t erminie oznaczonym n i gdy  nisjuchyii i .  D ą t t i c l  
J n d y c k  Farbiarz i Elamiarz.

Prawnie  zaięte  ruchomośc i ,  i ako  fo: ko mo da  i s tó ł  
jnacboniowe,  kanapa ,  krzes ł a ,  s t o ł y ,  b i urko ,  ł ó ż ­
k a ,  Ulawikor l  z różnego drzetyp, l u s t ra ,  porcel laua  

.. j  wi e l e  innych,  tu w Wars zawi e  przy ul i cy  Boni fra­
t ersk i ej  pod  Ńr  2168 w d,  9 / 21  Marca r. 1). o g o ­
dz i n i e  3ej po p o ł udn iu ,  n i ezawodnie  sprzedane będą.

J ó z ć fa t  IH agnusk i  K. T .  ć .  W.  M * 
K S I Ą Ż E C Z K Ą  L E G l T Y  i i iACYJNA należąca ilo 

Ma t eu s z a  Grzesiaka zaginała;  uprasza,  s i ę  o o dd a­
n i e  za nagrodą do Łc mmi ss arza  C y r k uł u  X I .

F o l wa rk  D Ą B U O W A  iest  z wolnej  ręki  do sprz e ­
dania ,  nad rzeką sp ł awną Bugiem,  l O j n i l od  Wa r ­
s z a w y ,  grunta naj lepsze ,  ł ąk j  i pasze dostateczne,  
Iz wsjselkieini  i nwentarzami  i gos po da r s tw e m domo-  
we m,  oraz dom i s t o d o ł y  w naj l epszym p or z ą dk u,  

jnabywca może mał ym k os z t em gorze lnie  luj) m ły n  
svodny wys tawi ć ,  p.oniewak drzewo i- wsze lkie  d o ­
g o d n o śc i  itiZ na gruncie  znajdują sic,, jnaiąey chęć  
nabycia  z.cchće^się z g ł os i ć  de  Handlu Gott l iba Ł a ­
skiego  przy  ul icy Senatorskie j  Sr  46Ó, w War s zawi e .

W  duiu 9/21 Marca r. i>. o g odz i ni e  10 z rana w 
Wa rs za wi e  przy ul icy R y b ęk i  w dom.npod N r , 26^9,  
pr aw n ie  zaięte  ruchomości  l ako  to  : kantore k  , z e ­
g ar y ,  stol iki ' ,  l u s t r ę ,  obrazy ,  J o l k a ,  szafy  j t. p.  
w tym zaś .dniu o godz:  12* w p o ł u dn i e  przy  ul icy  
l i o w o l i p U  p od  Nr 9474,  i s ';o t 0 :  komody ,  ma ho ­
n i ow e ,  kapapy,  krzes ł a ,  firanki,  s t o ł y ,  szafy,  ł ó ż ­
k a ,  lustra,  zegary,  i ł .  p. przez  publ iczną l i cytacją  
sprz edane  zos taną.  W i n c e n t y  f t la p t y ń s k i  Komor.-.

U rza d  fflunicyp a l n y  61. S . H' a rs ią w y .
Prsychyiaiąe  się do prośby .Stnrozakcunego Sz l a­

m y  M o s zk owi cz g  Gujes na teraz pod Nr  2165 za­
m i e sz k a ł e g o ,  o udzielenie nowej KSI ĄŻ KI  Le gi ty­
macyjnej w miejsce zagubionej  taki.ejjte Ks i ążki ,  
wzyvya niniejszetn każdego ,  k t o b y  ią pos iadał  Jub

. I

sobie p r z y w ł a s z c z y ł ,  aby ta ko w e  sarn w Urrędzje  
Municypal. -.Sekóji  Bilctóyy z łoż y ł ;  wrazie zaś dostrze­
l enia  one j w ręku nieprawego posiadacza,najbl iższego  
Koinmissarza Cyrkuł owego  o'te m zawiadomi ł .  R e ­
ferendarz S tanu  Pr e z y de n t  J. ii.ns.iczyilsk i.  S e ­
kretarz Jenera l ny  G. Ja ho ł ko ty sk i .

Handel  Win pod  firmą S-tanisława N o wa c k i eg o ,  
zos tanie  przen i es i ony  p d ni em 9 Kwietnia  r. b.  do 
domu W .  Yy.asiieyyskjęgó p rz y  ul i cy  P odw a l  N r 
53.2, o b o k  Apt ek i  W * Elsnera w ppos t . uj icy .Sena­
torskiej  na d ru gą -s t ro nę  Kr.ólą Zygmunta .

Pe wn y  posiadacz i .właściciel,' Certyf ikatu Koin-  
misśji  Centralnej  Łrkwidacyj:  Kr.ól: Pol:  daty 30  
Lis topada  1825 p. Nr  D o wo d u 175., a Dz i en ni ka  
1594 o z n a c z o n e g o ,  za konpelencje  duchowne mas-  
^ie X . ' M a r c i n a  S ze p t yc k ie g o  X ;ęcia S i e l u ńs k i e ę ę  
Pr o bo sz c z a  Katedralnego P ł o g k i e g o ,  wydanego na  
ęUmmę zł:  10 5 4 5 ,  która p ,0 strąceni,u nalezytośc i  
skarbowej  do zł: 10,515 gr: 2,  zmniej s zoną  i us t ano­
wioną z o s t a ła ,  podaie  do wi ad omo ś c i  publ icznej  i 
osób  inter.essowąnych,  źę Certyf ikat  t a ko wy  z a g i ną ł  
tpa przed  k i lką  .dtiiami i ostrzegą k a ż d e g o  , aby  
go  pod ł a d n y m  pozorem od n i k o g o  nicnabyw ał ,  
g d y ż  o umorzenie  o ne go  s t o s ow n e  śr odki  w d ro ­
d z e  właśc iwej  p rzeds ięwz i ęt e  z o s t a ł y .  Zarazem  
uprasza k aż de go  k t o b y  pos iadał  wiadomość gdzie  
rz e c z ony  Certyf ikat  na teraz znajduje s i ę ,  ażeby  
p tern r ac z y ł  udziel i ć  Redakcj i  Kurjera Warszaw:  
za co zapewnia się pr z y z wo i t a  nagroda,  jeżel i  t y l ­
ko  żądaną będz ie .

wieżo  p r z y b y ł y  Ogrodnik  z zagranicy  
fe'j feSreSjr.Kuwiadamia Prześwie tną P ub l ic z no ść ,  iż  

z ao pa tr z y ł  się w znaczną  i lość  naj iep- ,  
szych g a t un kó w Drzew Owocowych,  ia-  

k.o to: J a b ł e k ,  G \n sz e k ,  Wiś j i i ,  Ś l i w ,  Brzoski i i ,  
j i nnych,  rovvnje i K r z e w y  P o rz e c z e k ,  ŚTaljn, T r u ­
sk awe k,  Wi nogr on  j późnych Kwiajóiy Cebulowych,  
pi ękny ch  R o z ,  Go ź d z i kó w i iakie t y l k o  tnoęą być  
pajprzyieujniejsze i naj l epsze  ga t unki ,  które  s prz e -  
daie po miernej cenie  w Hotelu Lipskim przy ufi-  
py Bielańskiej  w p od wó rz u ,  pod Nr 21 Stancji .

J nil an  l i a j b e r .
W  Mieście  fabrycznem Zgierzu , W o ie w ó d zt w ię  

Ma zo wi ec ki em Obwodz i e  jLęćZyckim p rzy  ul icy  
Itlynek Starego iniaeta pod Nr 20,  2 wblnej . ręki  iest  
do sprzedania H A N D E L  \VI*Ń i K O R Z E N I  rd d a­
wna csystuią.cy,  pc-d kofzystne ihl  w a r u nk a mi ,  oraz  
B 1 Ł L A R D  mahoniowy z wszeiki cmi  rekwizytami  
>v naj lepszym sianie;  w tymże Handlu,  po z n i żo ny c h  
cenach wypyzedaią  sic ' W I N A  w różnych gatunkach,  
bi orącym partjami  w i ęk sz e t n i ,  daie się z n ac z n y  
procent ;  oraz upraszam ws zys t ki ch  Fa nó w Debi-



f o r ó w ,  którfcy do me g o  Handl e  są winni , -  aby ra­
c zy l i  swoie  na leżytośc i  za wy br a ne  T o w a r y  z H a n ­
dlu mego' najdalej  od daty  podania w n o s i ć ,  w  
przec i wnym razie  drogą Sądową z mu sz an ym  będę,  
p os t ąp ić  s o b i e ,  a kosz ta  z t ą d  w y n ik ł e ,  Sami sobie  
w i nę  p rzypi szą .  W  Zgi er za  d. 2 Marca 1&36. Ja kób  
W o l s k i .

b?a skut ek  upoważni en i a 5 W.  Preżcoa  T r yba*  
sialu tute j sze go  o db yw a ć  się będz ie  w dniu 12/24 
Marca r. b. o godz i ni e  9 rano w domu Nr 1251/ 2,  
p r z y  'ul i cy N o w y  Ś w i a t  w Warszawie  p o ł o ż y m ,  
p rz e d a ż  przez p ub l i cz ną  Li cytac ją  p oz o s t a ł oś c i  
do n i e l e t n i c h  Ka źnakowsk i ćh  należącej  l a ko  to:  
Garderoby  itręzkiej i żeńskie j ,  B i e l i zn y ,  Poście l i ,  
R z e c z y  k u c h en n yc h ,  i t. p. przedmi otów,  a to za  
g o t o w e  pieniądze więcej  da i ą Ce i t m.

G R U N T A  orne z L A K A M I  na Pradze i T a r g ó w ­
k u,  oraz L A R A  ńa Gocławiu ćxys tu iące ,  do S u kc e s - 
j or ów  Ś z t er n ów  należące,  są z wolnej  ręki  do w y ­
dz ierżawienia .  JnformaCja naNowerfi  Mieście p od  
Nr  359,' na pśerwszein p i ęt rze .

Zrt. 50 N a g r o d y .  K t o b y  zwróc i ł  F U T R Ó  Sz o-  
p y ,  pokryte  suknem ko l or u  iaśhÓ o l iwk owe g o  na-  
k ra pi an eg o ,  z p o i a z d u  skradzione  w dniu 11 Mar­
ca r, b. z wieczora,  do Drnkartoi  Karjera W a r ­
sz awski ego .

POSSES.TA w W a rs za w i e  pr z y ul ic y  WolnCrść pod  
Nr 2507 stoiąca,  przez  publ:  Sądową w drodze d zi a ł u  
Li cytac ją  w miejscu posiedzeń T r y b u n a ł u  C y w i l ­
ne g o  W d z t w a  Maz:  wt lni i i  1 0 / 22  Marca r. b.  o g o ­
dz inie  4 z po ł udni a sprzedaną zostanie .  W ar u nk i  
sprzedaży  t ak  w Kancelarj i  Pisarza T r y bu n a ł u  W y ­
d z i a ł u  I go  i ako  też i u podpisanego  Patrona sprz e ­
dażą tą dyryguiącego  ‘ w Warszawie  p rzy  ul icy  
F rz e i az d  pod Nrem 64 7 /8  zamieszkałego' ,  p rze j rza ­
ne być  mogą.  J a n  D a ł k o w s k i  Patron.

B A N K  P O L S K I .  Ogłasza ,  iż nie do sz ł a  w dii iu 
9 V Grudnia r,  z.  sprz edaż  B ó b r  Mo td zk jc h ,  p o ł o ­
ż onyc h  w W d z t w i e  PodIa,skiem, w O b w od z i e  Sie-  
dlecki iń,  maiącycft  roz l egłośc i  na miarę nówo- pó l -  
ską  wł ók  524,  morg  12,  prętów 235 ,  odbędz i e  się 
w  terminie po wt ór ny m dnia 22 Kwietnia  r. b. o 
godz i ni e  10 z rana w Sal i  pos i edze ń  Banku  pod te-  
sóiż sametni warunkami ,  Każdy  -przystępujący do 
l i cytacj i  z ł o ż y  na Vadjum złf>: 8 2 , 000  w listach: 
zas tawnych lub gotowizną, -  na jwięcej  zaś  p o s t ę p u ­
j ący zapłaci  do Kassy  Banku Po l sk i e g o  najpóźniej  
ifre dni  20 od  daty os tat ecznego  przybic ia  snmmę  
i aką najwyże j  postąpi ,  poczyną i ąc  od suminy złp:  
3 l 4 , 073 gr; 10 w l istach z a s ta wny ch  z właśc iwemi  
kuponami  w notninalnej  wartości  lub w g o t o wi ź n i e .  
Opróaz t eg o  przyjmie  d ł ug  T o \ y ą r z y s t n u  iwredy-

t owemu w i lości  ż?p: 257,200 p rzyna l eżny ,  c i fó
ten okaże  się nieumprzonyrń,  niemniej  płacić b ę ­
dzie  rocznego  kanonu z łp:  1S,000.  Do c h od y z  
D ó b r  nal eżeć  będą  do n ab yw c y  od 1 Czerwca  
1836 r. dalsze warunki  i w y k a z y  ź r ó de ł  dochodu,-s 
k aż d y  chęć  kupna marący przejrzeć  może  w Ka n-  
cel larji  Sekretarza  Jehera l nego  Banku P o l s k ie g o  
codziennie  od g od z i ny  10 z rana,  do 2giej  po po-, 
łudńi i j ,  Można nadto' o stanie dóbr prz e k on ać  
się na gruncie .  Radca S tanu Prezes  L a b o w i d z k i i  
Sekretarz  Jenera l ny  Ł u b k o  w sic i.

W y n a l a z e k  no wy  S T E P O W A N I A  S U K N A  z u­
p e ł n i e  na zfmno cło k tór ego  u ży wa  si$ g o t ow a n y  
i o s t y g n i ę t y  spi rytus  i część  żó ł c i ,  i e s t i edny i n  z- 
n a jd os k o na l s z yc h ,  bo nie t y l k o  sukna i  ko l or u  nie' 
uszkadza ,  ows zem trwal szym ie czyni ,  platn tak  
ł a t w o  nie przyj inuie,  z a kł ady  z w y k ł e  g ł ad ki e  robi  
i lus tr  t rwa ł y  nadaie,  czego  Wszystkiego b y ł em  
zagranicą nao cz n ym świadkiem,  i te ma i e s zcze  
zaletę  że mole  go  nie  uszkadzaią .  P rze  Z wej­
ście w s t os unk i  n ow e  z f abr ykantami  ńiektóremi,-  
od k tórych  co rbiesiąc świeże  towary odbieram,  
i e ś tem teraz wstanie w s zy s t k i e  gatunki  sukna  aż  
do najprzednie j s zych  tak na p os t awy  iako i W 
mniejszej  częśc i  ża ni ską i rzetelnie' u s t an ow i on ą  
Cenę s pfzedawać .  Skłafd Kommis:  Snknd i e s t p r z y  
ul icy Dł ugi ej  Nr 5Ó0 od frontu,  r/ domu dawniej  
B^Idego obok L a s oc k ie g o ,  2gi  dofn od Odfrachu  
p rzy  p lacu  Kras ińsk ich ,  g dz i e  Sztachety.  T a m ż e  
Ijrzyjmuie  się S a k n o  do s t ępowania  sposobie  
p o w yż s z y m  po groszy  10 od ł o kc i a ,  zaś  k upuj ą­
cy w t ymże  sk ładz ie  zapłacą  t y lk o  po  gr: 2,  dla 
zatrudnlaiących / i ę  t ym.  „W temże miejsten Wy ­
przedają się różne wy stałe  i stare W I N A ,  R U M  
Jamajka kwarta zł:  5. ARAK cle Go a but:  z ł :  6  
gr: 20 ,  oba rzadkiej  dóbro-cr, VVOBKA L E W A N -  
D O W A  mocna p ó ł  bute lki  zł :  2 ,  cała z ł :  3 gr:  
2ó.  W c h ó d  lest przez brarnę przy sz tachetach z'a- 
faz  na l ewo,  gdz i e  próbki  Sukna Widać.

Mam honor ninie j szym zawiadomić  SżanOwn*e 
D a m y ,  Że w fabryce m o i e j / 3 0 R S E T O  W’ przy-u l i ­
cy Miodowej  pod Ńr  48B Lit: B. w doiftu K roi ien-  
bergoWej,  dos tać  można Gorsetów z ga m m ą  ela­
s t yczną ,  z 2ma kl inainf po zł:  29 ,  z 4ma p o z ł :  30', 
z t y ł k a m i  ź gu mf ny  e l as tycznej  po zł :  36,  całe  z 
materjj g umo we j  baweł ni anej  po zł :  £0 i  całe z 
rnalerjj  gumowej  jedwabnej  po zł:  200,  iako t eż  
L E N I U S Z K I  ua każdą figurę pó cenach s t a ły c h ,  
oprawiam t eż  dz inrki  meta lowe  do Gorsetów.

. _ F r a h t z  F r o b l ic h .
W I D E  Sukiennik ,  K upiec i  Miaśta Kaiftieńćn P o J 

Wiecie Olhopolski iń, .  Guberni  - Podol skie j , ,  ma z* -



e z ę e y t  z a w i a d o m i ć ,  że  z f a b r y k i  n a l e ż ą c e j  Jo  X c i a  
W i t e e n s t e j n  p r z y w i ó z ł  B U L J O N U  w taf lach l , . 2 i  
3  t s u i t owy c i i  P o 4 ,  5 ,  6,  7 ,  S,  10 i 12  R u b l i  A s -  
s y g n a c y j n y c h  f o n t ,  t a k o w y  z ł o c o n y m  i e s t  w  
P. ł n41i i  k o r z e n i  ! W i n  P a n i  G o r d o n  p r z y  u l i cy  D ł u -  
e i « j  ś w i a d e c t w o  p o c h o d z e n i a  o k a z a ne r a  by c  m o ż e .

D R Z E W K A  O W O C O W E  w  k o r o n a c h ,  n o  p r z e ­
s a d z a n i a  z d a t n e ,  w r ó ż n y c h  g a t u n k a c h ,  są d c  p r z e -  
d a n i a  w o g r o d z i e  z w a n y m  S z u c h a  w W a r s z a w i e  
p r z y  R o g a t k a c h  M o k o t o w s k i c h .

G O N T Y  S U C H E  N O W E .  S t o  k o p  G ą t o w  s u ­
c h y c h  z  i e d n e j  s t r o n y  c z a r n o  p o m a l o w a n y c h ,  za  
p o m i e r n ą  c e n ę  do  s p r z e d a n i a ,  d o w i e d z i e ć  s i ę  W 
f a b r y c e  P o r t e r u  p o d p i s a n y c h  p o d  N r  U O S ,  u l i c a  
K r o c h m a l n a  i C i e p ł a .  S c h a e f e r  e t  G l i m p f .

P o d  Nr  1 75 1 ,  p r z y  u l i cy  N i ą ż ę c e ,  l e s t  do  s pr ze - :  
d ą n i k  K A R E T A  ś w i e ż e g o  f a s o n u ,  m a ł o  u ż y w a n a ;  
w i a d o m o ś ć  na p i e r ws z e i n  p i ę t r z e  w k o r p u s i e .  ■ 

W  p o ś r o d k u  o b o j g a  S ą d o w n i c t w a  p r z y  u l i cy  D z i ­
k i e j  Nr  2 3 0 4  C Z T E R Y  P O K O I E  z  B a l k o n e m ,  p i -
W n i c ą , ^ ó r ą  i dr Wal n i ą ,  o d  W i e l k i e j  n o c y  do n a i ę -  
c i a ,  o c h ę d ó s t w o  ,  ś w i e ż e  p o w i e t r z e ,  m i e j s c e  t o  z a -  

lec3M«
<TÓ >w sS2^ P o a Pi s a n Y na " o w o  s woj

W a r s z t a t  K r a w i e c k i ,  u w i a d a m i a  S z a n o -  
w n ą  P u b l i c z n o ś ć ,  i ż  p r z y j m u i e  w s z e l ­

k i e  r o b o t y  p b s t a l ó w a n e  t a k  c y w i l n e  i a k o  t e ż  w o j ­
s k o w e  A  p o n i e w a ż  u t r z y m u i e  Z u r n a l e  P a r y z k i e ,  
k a ż d y  p r z e t o  z  t y c h ,  k t ó r y  r o b o t ę  . m u  p o w i e r z a ć -  
b ę d z i e ,  z n a j d z i e  u ł a t w i e n i e  w  o k a z a n i u  m o d e l u ,  
k t ó r y  m u  s ie  n a j l e p i e j  s p o d o b a .  P o d p i s a n e g o  u-  
s i ł o w a n i e m  b ę d z i e  w s z e l k ą  r o b o t ę  w  l ak n a , k r ó t ­
s z y m  c z a s i e  z a > a j p o m i e r i i i e j s t ą  c e n ę  w y k o ń c z a ć ,  
i a r e c z a i ą c  or az  i <  i e j  d o b r o ć  .i d o g o d n p s c  w n o -  
s-zeniu S p o d z i e w a  s ię  p o d p i s a n y ,  i z  p o s w i ę c a i ą c  
s w o i a g o t o w o ś ć  S z a n o w n e j  P u b l i c z n o ś c i ,  ł a s k a w e  
w z g l ę d y  U niej z n a j d z i e .  M i e s z k a n i e  p o d p i s a n e g o  
r e s t  f»od S r  4 8 2 ,  p r z y  u l i c y  M i o d o w e ,  , Podw.nl u

*  . -1 - a- - — 7 w A ^ / i t l ł i ’ ł  R  r t t W I P f i  IV1 P  7. K  i  .
pa Om p i ę t r z ę .  A n t o n i  J a b ło ń s k j ,  K r a w i e c  M ę z k i .

‘ W  H o t e l u  L i p s k i m  p r z y  u l i cy  B i e l a ń s k i e ,  
p o d  N r  6 0 3 ,  s p r z e d a j ą  spę W i n a  p o  z n i ż o -
n e ! c e n i e  w 'n a j l e p s z y c h  g a t u n k a c h ,  i a k o  t o :

R e ń s k i e  ,' ^ K ^ E r ’a n c u z k i p  b i a ł e  i  c z e r w o n e ' ,  
W ę g i e r s k i e  . H i s z p a ń s k i e ,  B u r g o ń s k i e  j S z a m p :  

j t ó&wSŻE. ŚC P O K O I  ne  l e m  p i ę t r z e  z. B a l k o n e m  
i  S a lą ,  m a i ą ce  p. i ęhny w i d o k  na d w i e  u l i ce ,  r a z e m  
ł u b  c z ę ś c i o w o  z p o t r z e b n e m i  d o  L o k a l u  d p g p d n o -  
ś c i a mi , '  o d  W i e l k i e j  n p c y  są do  w y n a j ę c i a ,  m o ż e  b y c  
s t a j n i a  i w o z o :  prV y u l i c y  N a l e w k i  1 S .  J e r s k . e j  w 
d o m u  n a r o ż n y m  , w i a d o m o ś ć  w. T r a k i , e r m  t a m ż e  

' • —  ':?e T r a k t j ę r n i  m o ż n a  m i e ć  p o m i ­n ą  d o l e .  W .  tej*:o .tr  ‘i  ".
ino  i n n y c h  m i ę s n y c h  i  r y b n y c h  p o t r a w  na  Ś n i a ­

d a n i e ,  d o b r y  S T O K F T S Z  porc j ą  p o  z ł p .  1 ,  o -  
r a z  O B I A D Y  w m i e j s c u  i d o  d o m ó w  z a  z ł .  1 g r ,  
15  a m i e s i ę c z n i e  za z ł .  1 gr .  1 0 ,  z  5 e i n p o t r a w .

"d o n i e s i e n i a  z b i ó r  a  .i n f o r m a c y j n e g o .
P A N T A L J O N  m a c h o n i o w y  z . b r o i i z am i ,  o G c i u o k -  

k t a w a c h  z n a j p i e r w s z y c h  f a b r y k  W i e d e ń s k i c h ,  k o -  
s z t u i ą c y  125  d n k:  z ł o t e m ,  i e s t  d o  s p r z e d a n i a  z a  60  
du k : .  W i a d o m o ś ć  w k s i ę g a r n i  G.  S e n u e w a l d a .

J e s t  z n a c z n a  par t j a  k o r y  d ę b o w e j  z d r z e w a  m ł o ­
d o c i a n e g o  n a  s p r z e d a ż ,  p ud  bardzo,  korzy^stneini  w a ­
r u n k a m i .  Na  l a t  6 k o n t r a k t  z a w a r t y  b y ć  m o ż e .

Ż ą d a n y  i e s t  W O L A N T  l e k k i  a l bp  b r y c z k a  w y ­
g o d n a .  K t o b y  mi a ł  t a k o w e  do  z b y c i a  , r a c z y  s i ę  
z g ł o s i ć  d o  B i u r a  J n f o r m a c y j n e g o .

P o m i ę d z y  c i e k a we i n i  p r z e d m i o t a m i  w  B i u r z e  . in ­
f o r ma l  z n a j d u i e  s i ę  R E K O P I S M  K s i ą ż e c z k i  do  n a ­
b o ż e ń s t w a  z 1 7 g o  w i e k u  na p a r g a i n i n i e  z  o b r a z k a m i
n a d z w y c z a j  p i ę k n e m ! . .  - ____________ __
" D O N I E S I E N I A  z  bT Ó R A  z l e c e ń  Nr  4 7 3  L i t :  C.

K O C Z  n o w y  z  w a l i z a m i ,  l e k k i  d o  d r og i  i do  
m i a s t a , ' i e s t .  d o  s p r z e d a n i a .  W i a d o m o ś ć  p r z y  u l i ­
cy  N o w y  Ś w i a t  w d o m u  N r  1 30 4 ,  na d m  p i ę t r z e .  

S u c h y  A T R A M E N T  w p a c z k a c h  p o  gr: 5 ,  do
n a b y c i a  w B - ó r ze  Z l e ceń. ________■  ?

J u t r o  u K o g a s k . i e .g o  p r z y  u l i c y  D ł u g i e j  N r  550 ,  
SN1 AD  A NI E: S z t u f a d a  c i e l ę :  s p o s o b e m  n e a p o l i t a ń : ,  
P i e c z e ń  wóło. i  z r o ż n a  na t ur a l : ,  O z ó r  s n i a i o ;  z s z c z a :  
B i g o s  h u l t a j s k i ,  K a s z k ą  z r o ż n a  z b u r a c z k a : ,  M a ­
k a r o n  yv ł oś ki  z p a r i n e z o : ,  B a r s z c z  i R o s o ł .  K O ­
L A  G J Ai  K u r o p a t w y  z r o ż n a  z m a s ł e m  c y t r y n o w e m ,  
K w i c z o ł y .  B e f s z t y k  * c h r z a n e m  f r y z o w a : i R y b y . ^  

D i j ś  w K a w i a r n i  w d o m u  d a w n i e j  M i k u l s k i e ­
go' a t eraz . L e w e n b e r g a ,  na  r o gu  ul i c  S e n a t o r s k i e j  
i  B i e l a ńs k i e j ,  p r z y b y ł y  Oj c i ec  z. S y n e m  i z d w o m a  
p ó r  k a m i ,  A r t y ś c i  V  C z e c h ,  d a d zą  się s ł y s z e ć  w M u ­
z y c e  w o k a l n e j  i i n s t r u m e n t a l n e j .  Z a c z n i e ,  o
g o d z i n i e  7 w i e c z o r e m  .

Ś i  D z i ś  w K a w i a r n i  p r z y  u l i c y  D ł u g i e ,  p o d  Nr  
55 7  W  d o m u  z w a n y m  P o t k a ń s k i e ,  a te r az  W .  P i o ­
t r o w s k i e g o ,  w y k o n a n y  b ę dz i e  K w i n t e t  K u r z ą d -  
k o w s k i e g o ;  z a ś  u K a m i ń s k i e g o  n i e  b ę d z i e  g r a ny .

V  D z i ś  w K a w i a r ń !  L i t e r a c k i e j  p r z y  u l i c y  P o ­
d w a l e  Nr  5.32, na p i e r w s z mn  p i ę t r z e ,  g r ać  i  ś p i e ­
w a ć  b ę dą  P a n l i y H e s s e n . ___________________ . ' ■

" D z i ś  Tano ,ciepła s t ó p n i 4 -  W c z o r a j  w  p o ł u d n i c  3.
T E A T R  W I E L K I .  B z i ś o r a z  Ż o n a  K r a  D j a -  

w o l a .  J u t r o  K o n c e r t  P a n i  M e c z  - D l a z y .  .
T E A T R  R O Z M A I T O Ś C I .  D z i ś  J a n .  f f  i c l k i  

c z ł o w i e k .  J u t r o  K o m o r n i k  P o e t a .  S t a r s ’- a  S i o s t r a .
D z i ś  M E C H A N I K  M I S Z  O p r z y  ul i cy  M i o d o w e j -


